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W krosnach tkackich z nieimchoimiemi

płytami, skoro czółenko nie dochodzi do
skrzynki, wchodzą przytyki zibijadła w zde¬
rzaki, wstrzymując w ten sposób dafey ruch
zbijaidła, które otrzymuje wskutek tego ude¬
rzenie, wywołujące często usizkodrzetnia jego
podpór, ram lub wałów. Niebezpieczeństwj
złamania jest tem większe, im znaczniejsza
jest żywa siła zbijałda oiraiz, osadzonych na
wałach krosna, kół rozpadowych, a przy¬
twierdzonych, w krosnach powszechnie sto¬
sowanych, do wałów klinami.

Wał, przechodzący przez zibijadło, posiia-
da na; kaiżdym jego końcu przytyk; oba przy¬
tyki muszą wejść w odpowiednie zderziaM,
gdy czółenko nie dosięgnie skrzynki. Zda¬
rza się jednak, że przytyk z jednej strony
zostanie właśnie podniesiony przez nadbie¬

gające czółenko, zanim dotrze do zderzaikar
podczas gdy przytyk na drugim końcu pło¬
chy wskutek skrętu wału ptrzyitykoiwego zo¬
stanie podniesiony z pewnem opóźnienieim
względom przytyku pierwrsizego. Przytyk
więc nie zostaje uniesiony przed osiągnię¬
ciem odpowiedniego zderzaka i wbiega nia
niego, wskutek czego zbijaidło zostaje nagle
powstrzymane przez; przytyk tylko na tym
końcu, podczas gdy na drugim końcu przy¬
tyk przechodzi nad zderzakiem i tein właśnie
koniec płochy 'zostaje przez żywą siłę maa
i przez napęd popchnięty dalej, przycizem
w zbijadle, w jego podporach i wałach po¬
wstają silne napięcia zginające i skręcajacie,,
które wywołują. częstokroć łamanie tych
części.

Wynalazek zapobiega tej niedogodności



przez to, że zderziaiki posiadają po kilka
sfopnii a, b, c. Jeżeli, jak to powiedziani o
powyżej, przytyk g ma jednym końcu pło¬
chy przejdzie mad pierwszym stopniem zde¬
rzaka a, podczas gdy przytyk na drugimi
końcu płochy natrafi ma pierwszy stopień
odpowiedniego zderzaka, to, ponieważ wal
przytylkowy zostaje ma razie powsitnzymany
od dalszego swego ruchu, przytyk, który mi¬
nął pierwszy stopień zderziaika a, jeisit, jed¬
nak zmuszony oprzeć się o drugi stopień te¬
goż 6, a taikże..płocha, zostaje na obu swych
końcach zatrzymana przez oparcie się przy¬
tyku o stopień a, ewentualnie b. Przytem
płocha może się posunąć z jednej strony
tylko ma nieizmaczmą długość jednego stopnia
zderzajka, dalej, aniżeli ze strony drugiej. Ta
ijiezniaiczina różnica przeszkadza nadmierne¬
mu obciążeniu maraiżonyich ozęści, co zapo¬
biega uszkodzeniioim.

W wykonaniu, przedsitawionem na ry-
suniku, zderzak posiada trzy stopnie a, b, c\
lecz również mogą być zaisitosowame tyłki,*
dwa stopnie, lub więcej niż trzy.

Jeżeli koła rozpadowe są połączone z wa¬
łem krosna w stosowany zwykle obecnie
sposób zapomocą klina jedinowpusłnego lub
dwuwpustnego, wtedy w chwili oparcia, się
przytyków o zderzaki następuje niagłe za¬
trzymanie, znajdujących się w ruchu mas,
czyli nieelastyczne zderzenie, wskutek któ¬
rego oprawy zbi jadła, wiaiły ramy doznają
bardzo silnego naprężenia. Wobec tego nie
można było dotychczas budować krosien
z nieruchomemi płytami o więcej niż 160 do
190 obrotach na minutę i wypadato' kon¬
struować je jiako krosna z ruchoimym sto¬
łem, aWięc bez zderzaików i przytyków.

::; : Krosna z michomelmi stołami poisiadają,
jak wiadomo, liczne wady, przeto wynale¬
zienie krosien z nieruclioimemi stWami o 200

d więcej obrotaich na minutę stanowi wielki
;krok naprzód. W praktyce ilość obrotów
w krosnach według niimiejiszego wymiallaiziku
dop^^^adzono do 270.

Oprócz opisanego zabezpieczenia od zła¬
mania przez wielostopniowe zderzaki wyna¬
lazek" dotyczy również i kół rozpędowych,
które w myśl wynalazku łączy się z, walem
nie, jaik zwykle, sztywnie, lecz za pośrednic¬
twem sprzęgła ciernego dowolnej zresztą
konstrukcji.

W przeidistawiomem ma rysunku sprzęgle
ciernem w paz piasty koła rozpędowego d
wstawiony jest klin wydrążony, przyciśnięty
do wału zapomocą śrub przyciskowych f.
śruby wymiarkowane są w ten sposób, aby
ciśnienie, wywierane n:a klin przy przycią-
ganiu ich, skutecznie zapobiegało^ zsuwaniu
się koła rozpędowego przy normalnej dzia¬
łalności, pozwalając jednak kołu temu przy
nagłem zatrzymaniu zbijadła i wału przez
oparcie się o zderzak przytyków g, przesu¬
wać się na wale i wyczeirpywaJć swą siłę
żywą nie przez nieelastyczne uderzenie, lecz
przez pracę opóźnienia, ewentualnie taircia.
Należyta' grubość śrub przyciskowych /
przeszkadza zbytniemu ciśnieniu ma klin, po¬
nieważ śruby przyciskowe przy nadmiierneni
przyciągnięciu łamią się. Przy często zida-
rzającem się ślizganiu koła napędnego na
wale, wał ten oraz wydrążenie koła rozpę¬
dowego mogą wskutek tarcia ulegajć zużyciu
lub uszkodzeniom, konieczne przeto jest, by
obie te części były należycie smarowane.
\J tym celu w piaście koła rozpędowego
mieści się komora smarownicza b, napełnio¬
na łtuszczem, lub też stosuje się poduszkę
smarowniczą, jak to przedstawia rysunek,
otrzymującą smar z zewnątrz przez, otwory i.
Opisanie urządzenie stanowi mowTy sposób
smarowania wydrążenia koła napędnego.
osadźonego na wale krosien.

Zastrzeżenia patentów e.

i. Kroisna z oehronmiikami od uszkodze¬
nia, tern znamienne, że urządzenie to składa
się z wielositopniowych, zderzaków przytyko-
wych i z połączenia koła rozpędowego z" wa¬
łem za pośrednictwem sprzęgła ciernego.
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, 2. Krosna według zastrz. 1, tein znamien¬
ne, że między kołem rozpędowecm i wałem
zostaje wywołane ciśnienie cierne za pośred¬
nictwem wydrążonego klina, przyciskanego
do wału przez śruby przyciskowe, umdoszczo-
ne w piaście koła rozpędowego.

3. Krosna według zastrz. 1 i 2, tem
znamienne, że piasta koła rozpędowego po¬
siada komorę smarowniczą.

4. Kroisna według zastrz. 1—3, tern zna¬
mienne, że w komorze smarowniczoj umie¬
szczona jest poduszka smarownicza.

Paul Ruthardt.

Zastępca: M. Skrzypkowski,
rzecznik patentowy.
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